
Kontynuowano 
rozmowy między 
przedstawicielami
KCPZPH i ZKJ

WARSZAWA. W dniu 20 bm. 
delegacja Związku Komunistów 
Jugosławii kontynuowała roz­
mowy z przedstawicielami KC 
PZPR R. Zambrowskim, S. Ję- 
drychowskim, J. Morawskim o- 
raz W. Matwinerfi.• * *

Rano, przed rozpoczęciem roz 
mów, członkowie delegacji od­
byli przejażdżkę samochodami 
przez ulice Warszawy, zapozna­
jąc się z zabudową niektórych 
dzielnic.

W dniu 20 bm. tow. Wł. 
Gomułka przyjął przewodni­
czącego delegacji ZKJ, Sve- 
tozara Vukmanovic-Tempo o- 
raz członka KC ZKJ — Velka 
Vlahovjc‘a.

Czy w niedzielę 
usłyszymy pierwszą audycję 

koszalińskiej radiostacji?

Wybory coraz bliżej

Plenum WKFN w Koszalinie

Prace przy montażu ko­
szalińskiej radiostacji idą 
, pełną parą“. Pracowni 
cy Zespołu Radiowego ze 
Szczecina i Warszawskie­
go Przedsiębiorstwa Robót 
Telekomunikacyjnych nie 
szczędzą sił, aby już w nie­
dzielę Koszalin i jego oko­
lice, usłyszały program na­
dawany przez swoją radio­
stację. Obok budynku Woj. 
RN stanął już jeden maszt 
radiowy, drugi pnie się w 
górę (być może, że dziś ra­
no również i on stanął „na 
nogach"). Odbywa się tak­
że montaż nadajnika, stołu 
radiowego i innych urzą­
dzeń. Główny inżynier eki­
py Wacław Odziewicz za­
pewnia, że ze swej strony 
monterzy uczynią wszyst­
ko, by zakończyć robotę na

czas. I robota będzie za­
kończona, tylko,..

Otóż to „t y 1 k o". O- 
kazuje się, że wynikły po­
ważne (a raczej niepoważ­
ne trudności), które uru­
chomienie radiostacji już w 
niedzielę stawiają pod zna­
kiem zapytania.

Studio radiostacji, do czasu 
zanim nie przekazany zosta­
nie dla niej budynek klubu 
garnizonowego 1 zanim budy­
nek ten nie zostanie odpowie 
dnlo adoptowany, mieścić się 
będzie w ekspozyturze Pol­
skiego Radia przy ul. Arinit 
Czerwonej. Budynek przy ul. Ar 
mil Czerwonej posiada odpo­
wiednie kablowe połączenia 
z pomieszczeniem w budyn­
ku Prezydium Woj. RN. w 
którym montowany Jest na­
dajnik. Pech Jednak obce, te 
połączeniowe kable mają swój

(Dokończenie na 2 str.)

Mieczysław Kępica przy 
montażu tablicy rozdziel­
czej. _______

20 bm. obradowało w Koszalinie plenum Wojewódzkiego 
Komitetu Frontu Narodowego. Przedmiotem obrad był wy­
bór nowych władz WKFN oraz aktualne zagadnienia związane 
z wyborami do Sejmu.

Skład nowego Prezydium 
WKFN, wybranego w głosowa-

Poznajemy 
naszych kandydatów

Józef Macichowski 
kandydat
Ziemi Szczecineckiej

Są ludzie, których f^acę 
i działalność trudno określić 
jakąś jedną formulą. Jednym 
z nich jest wysunięty przez 
społeczeństwo powiatu szcze 
cineckiego kandydat na po­
sła do Sejmu PRL ob. Józef 
Macichowski.

Suche wyjaśnienie przy je 
go nazwisku — inżynier

niu jawnym przedstawia się na­
stępująco; Benesz Andrzej —. 
SD, Biczemski Jerzy — bezpar­
tyjny, Bukłak Jan — PZPR, 
Ciosek Józef — ZSL, Czubak Ja­
nina — PZPR, Dąbrowski Ma­
rian — bezpartyjny, Gutnik Ka­
zimierz — PZPR. Chlebowicz 
Aleksander — PZPR, Chmielew 
ski Edward — PZPR, Jabłoński 
Izydor — PZPR, Jankowski Sta 
nisław — ZSL, Kaczmarek Ta­
deusz — PZPR, Kaczmarek 
Henryk — PZPR. Kaczmarek 
Stanisław — PZPR. Kisielew­
ski Władysław — bezpartyjny. 
Majorek Aleksander — ŚD. Sień 
kiewicz Ryszard — bezpartyjny. 
Szulc Władysław — PZPR, Ty­
pa Andrzej — PZPR, Walaszek 
Józef — ZSL, Wierteł Albin — 
bezpartyjny, Wirski Ignacy — 
PZPR, Zawtrowski Ludwik — 
bezpartyjny.

Przewodniczącym WKFN zo- 
| stał Edward Chmielewski. Obo- 
I wiązki z-ców przewodniczącego 

pełnią: Tadeusz Kaczmarek. Wla 
dyslaw Kisielewski i Józef Wa- 

j łaszek. Na sekretarza WKFN wy 
| brano Stanisława Kaczmarka.

Plenum WKFN omówiło na­
stępnie zadania Frontu Narodo­
wego w kampanii wyborczej. 
Sprowadzają się one głównie do 
szerokiego i wszechstronnego po 
pularyzowania kandydatów 
Frontu Jedności Narodu i zapo­
znawania z nimi szerokich rzesz 
społeczeństwa. Celem działalno­
ści komitetów FN jest również 
zapewnienie pełnej frekwencji 
wyborców w dniu glosowania.

Na zakończenie uczestnicy o- 
brad plenum uchwalili rezolu­
cję, która stawia przed wszyst­
kimi komitetami Frontu Narodo

- Jana

...pogoda
Zachmurzenie duże, możliwość 

drobnvch opadów. Nocą 1 ran­
kiem mglisto. Temperatuia dniem 
około plus 4 st. C. nocą około 
o st. C. Wiatry zmienne, słabe.

leśnik, pracownik Okręgu La 
sów Państwowych w Szcze 
cinku nie odda je szerokiej 
działalności zawodowej i 
społecznej ob. Macichow- 
skiego.

Ob. Macichowski jest z 
wykształcenia inżynierem- 
leśnikiem, znanym specjali 
stą i fachowcem w swym 
zawodzie. Jako syn chłopa 
z Wołynia z trudem zdoby 
wał swe kwalifikacje, o 
własnych silach kończąc gim 
nazjum oraz studia leśni- 
cze na Uniwersytecie Po­
znańskim. Praca naukowa w 
charakterze asystenta, a na­
stępnie ' 10 lat praktyki w 
administracji leśnej daje mu 
ogromny zasób wiedzy i do 
śwadczenia.

Wojna i okupacja nie są 
w stanie przeszkodzić mu w 
-działalności, mimo, iż jako 
oficer rezerwy w kampanii 
wrześniowej dostaje się do 
niewoli i przez całą wojnę 
przebywa w obozie. Rozwi-

Finalizacja prac 
wspólnej 
komisji rolnej 
PZPR i ZSL

WARSZAWA. Prowadzone 
od kilku tygodni prz.ez komi­
sję powołaną przez KC PZPR 
i NK ZSL prace nad progra 
mem rolnictwa są już poważ­
nie zaawansowane.

Wyłonione przez komisje ze 
społy, zajmujące się poszcze­
gólnymi dziedzicami rolni­
ctwa, opracowały konkretne 
propozycje, które są już dy­
skutowane przez komisją.

Sekcja zajmująca się spra­
wami własnościowymi opra­
cowała np. szczegółowe za­
sady, dotyczące stabilizacji 
własności ziemi oraz zasady 
obrotu ziemią. Wszechstron 
nie opracowane zostały przez 
inną sekcję zagadnienia spój­
ni ekonomicznej miasta ze 
wsią, a zwłaszcza zasady o- 
brotu towarowego 1 świad­
czeń wsi wobec państwa.

Działacze PPS 
powracają do 
aktywnej pracy 
partyjnej

Na swym kolejnym posiedze­
niu Wojewódzka Komisja Reha­
bilitacyjna przy KW PZPR w 
Koszalinie rozpatrywała szereg 
spraw byłych działaczy partyj­
nych usuniętych z partii w po­
przednim okresie.

Komisja w pełni zrehabilito- j 
wala i przywróciła prawa człon l 
ków partii kilku wybitnym dzia- ■ 
łączom b. PPS z terenu naszego 
województwa. Wśród nich znaj­
dują się: Stanisław Lipiec — 
działacz PPS-lewicy od 1918 ro­
ku. były przewodniczący Powia 
towego Komitetu PPS W Słup­
sku. usunięty niesłusznie z par­
tii w 1948 r.; Jan Lisowski — 
były I sekretarz Miejskiego Ko­
mitetu PPS w Słupsku; Mieczy­
sław Wojewódzki — były sekre­
tarz Miejskiego Komitetu PPS w 
Słupsku, Działacze ci na podsta 
wie nieprawdziwych i oszczer­
czych zarzutów usunięci zostali 
z partii i odsunięci byli w ubie­
głym okresie od życia publiczne 
go. Obecnie wracają do aktyw-

1 nej działalności.
Przywrócono również prawa 

członków partii towarzyszom: 
Wojciechowi Warsińskiemu i Fe­
liksowi Janydze b. członkom 
PPS również niesłusznie usunie 
tym z partii. Zostali oni zreha­
bilitowani z przywróceniem stą- 
żu partyjnego. Komisja przywró 
cila również prawa kandydackie 
tow. Janowi Dolacie.

MWCZORAJ odbyła się w 
™ Koszalinie narada mlo 
dzieżowych działaczy wiej­
skich z terenu naszego wo­
jewództwa.

Na wstępie narady odczy 
tano oświadczerie Komitetu 
Przygotowawczego Krajo­
wej Narady Młodzieży Wief 
skiej, w którym czytamy 
in. in.: „W dążeniu do od­
rodzenia ruchu młodzieży 
wiejskiej, należy nie tylko 
nawiązywać do dobrych tra 
dycji organizacji wiejskich. 
a> rozważyć nowe zmienio 
ne wanmki życia w naszym 
kraju. Te rowe warunki po 
wodują, że przyszła organi 
zacja młodzieży wiejskiej 
niezależnie od nazwy, musi 
być organizacją nową w 
swych założeniach progra

Rozpakowywanie urządzeń do montaże

Ku czci 
bojowników ludu
WARSZAWA. W środę, 19 bm 

w 60 rocznicę I kongresu Stron­
nictwa Ludowego, który odbył 
się 19 grudnia 1896 r. w Rzeszo 
wie, zorganizowana została sta-

Turyści z NRF
zwiedzą Polskę

WARSZAWA. W tych dniach 
do Warszawy. Poznania 1 Wroc­
ławia przybędą kilkudziesięcio­
osobowe grupy turystów z Nie- 
mtecklej Republiki Federalnej. 
Poza zwiedzaniem naszego kraju 
goście z NRF odwiedza w czasie 
świąt rodziny l znajomych. Ogó­
łem do końca bież, roku odwiedzi 
Polskę ponad 200 turystów z 
NRF.

Spodziewany Jest również przy­
jazd kilkuosobowej grupy Polonii 
Angielskiej,

nowych, podstawwych za 
daniach, w treści” i meto­
dach działania”.

Zebrani na naradzie dzia-

Nad programem 
młodzieży 
wiejskiej

lacze szeroko dyskutowali 
nrd założeniami prograrno 
wymi związku, uzasadnia 
ląc konieczność stworzenia 
odrębnej organizacji miodzie 
ty wiejskiej. Podkreślano 
szczególnie, że ZMP niedo 
statecznie troszczył się o in 
teresy młodzieży wiejskiej 
Pned nową organizacją sto 
|ą więc zbdania rzeczywis 
tego reprezentowania pogłą

IF UB ROKU ^<0 PROC 
- IF TYM ROKU 8.5 PROC.

W PGR-ach 
wiele ziemi czeka 

na zimową orkę
W ub. roku PGR-y woje­

wództwa koszalińskiego wyko 
nały do tej pory orki zimowe 
w 99.6 proc. W tym roku, mi 
nio znacznie lepszych warun­
ków atmosferycznych, orki 
zostały wykonane tylko w 85 
proc.

(Dokończenie na 2 str.)

raniem Naczelnego Komitetu 
ZSL uroczysta akademia dla u- 
czczenia tego doniosłego wyda 
rżenia w dziejach ruchu ludo­
wego.

O historycznym znaczeniu 
pierwszej masowej organizacji 
politycznej chłopów polskich, 
która skupiła różne grupy działa 
jące wówczas w Malopolsce, 
mówił w obszernym referacie 
wiceprezes NK ZSL — Czesław 
Wycech.

Nawiązując do dorobku pierw 
szych organizacji chłopskich, do 
walki chłopów z burzuazją w 
okresie międzywojennym i do 
bohaterskich zmagań batalio­
nów chłopskich z hitlerowskim 
faszyzmem, wiceprezes Wycech 
wskazał na to, że ideały, o któ­
re walczyło kilka pokoleń chłop 
skich wcieliła i wciela w życie 
władza ludowa.

dów młodzieży wiejskiej, 
obrony Jej praw, walki o 
nowe oblicze moralne tej 
młodzieży, o jej rcwolucyj 
ny charakter.

Na zakończenie zebrani pn 
stanowili wybrać prezydium 
Tymczasowego Komitetu Wo 
li wódzkiego Młodzieży Wiej 
skiej. w skład którego wesz 
li- przewodniczący — Zbig 
niiw Ługowski, z-cy — Ed 
inurd Radecki i Pawr Heni 
day. sekretarz — Edward 
Dębski, członkowie prezy 
hum — Edward Szczur 
an Lepa. Zofia Nitka. Po 
adto w skład komitetu we
lo II przedstawicieli po 
czególnych powiatów.

(lefo)

Nowy premier 
Japonii

• LONDYN

W dniu 19 bm. na nadzwy­
czajnym posiedzeniu rady mi­
nistrów Hato Jama złożył re­
zygnację ze stanowiska pre­
miera.

Nowym premierem Japonii 
został wybrany 291 glosami 
Tanzan Iszibaszl — przewodni­
czący partii liberalno-demo­
kratycznej. W czasie głosowa­
nia nad kandydaturą na sta­
nowisko premierą przywódca 
partii socjalistycznej — Mosa 
Uro Suzuki otrzymał 150 gło­
sów.

Pierwszy trans­
port wągla 
dla Węgier

• BUDAPESZT

Radio budapeszteńskie poda­
ło, że w czwartek rano przy­
był na Węgry pierwszy trans­
port węgla przysłany przez 
Międzynarodówy Czerwony 
Krzyż. Węgiel z tego trans­
portu, który składał się z H 
wagonów. zostanie natych­
miast oddany do użytku szpi­
tali.

Kredyty 
na zbrojenia w...

Szwaicarii
• GENEWA

Sprawa przyznania nowych 
kredytów na zbrojenia w wy. 
sokoścl 279 min franków, prze­
głosowana uprzednio przez 
parlament szwajcarski, zna­
lazła się obecnie na wokan­
dzie Rady Kantonów, w któ­
rej każdy Kanton ma równą 
ilość przedstawicieli. Suma 
239 min franków, jakiej zażą­
dał rząd szwajcarski, miała 
zostać rozdzielona w następu­
jący sposób: 3S min na kara, 
biny maszynowe, 105 min — 
na czołgi I obronę przeciw­
pancerną, 100 min — na samo­
loty, 3 min na obronę prze­
ciwlotniczą, 5 min — na ma­
teriały konieczne dla obrony 
przeciwlotniczej 1 10 min — 
na materiały sanitarne.

Polska wybrana 
do 2 organów 
ONZ

NOWY JORK. W wyborach 
do Rady Gospodarczo-Społecz­
nej Polska odniosła wielki 
sukces, uzyskując ogromną 
większość głosów 1 zajmując 
drugie miejsce po Meksyku.

Polska uzyskała ponadto o- 
gromną większość głosów w 
wyborach do Zarządu Fundu­
szu ONZ nomocy Dzieciom.



' Zwitek Radziecki ■ Węgry ■ Dliski Wschód ■ Chiny Ludowe

Nehru o najważniejszych zagadnieniach
polityki międzynarodowej

Wierność dla 
pancza szila

PEKIN. Przekonani, ie pokój 
w Azji i na całym świecie może 
być zachowany i utrwalony wy­
łącznie w oparciu o poszanowa­
nie pięciu zasad pokojowego 
współistnienia, obaj premierzy 
stwierdzili w czasie rokowań, 
że stosunki między Chinami Lu 
dowymi i Burmą opierają się i 
będą nadal opierać na tych za­
sadach — głosi wspólne oświad 
czenie 'chińsko-burmańskie pod­
pisane w dniu 20 bm. w Rangu- 
nie przez premiera Burmy U Ba 
Swe i premiera Rade Państwo­
wej ChRL Czou En-laia.

Oświadczenie podkreśla, że o- 
baj premierzy przedyskutowali 
w duchu serdeczności i wzajem­
nego zrozumienia problem ure­
gulowania granicy chińsko-bur- 
mańskiej, co przyczyniło się do 
dalszego wyjaśnienia stanowi­
ska Chin i Burmy w tej sprawie 
oraz przyspieszy rozwiązanie te 
go problemu w sposób zadowa­
lający obie strony.

NOWY JORK. Premier Indii 
Nehru po rozmowach z prezy­
dentom Eisenhowerem przyjął 
dziennikarzy i przedstawił im 
swe stanowisko w niektórych 
ważnych sprawach miydzynaro 
dowych. „Polityka amerykańska 
nie jest tak sztywna, jak przy 
puszczałem" -r oświadczył Ne­
hru dodając, że omawiał z pre 
zydentem Eisenhowerem próbie 
my dotyczące przyszłości, teraz 
niejszości i przeszłości.

Oto tematy poruszone przez 
premiera Nejiru na konferencji 
prasowej:

Chiny Ludowe. Z punktu wi­
dzenia Indii problem jest pro­
sty. Indie uważają, że rząd 
Chin Ludowych reprezentuje ca

PO OGŁOSZENIU KONSTYTUCJI DLA CYPRU

Wolność 
która nie jest 

wolnością
LONDYN. Brytyjski pro­

jekt konstytucji dla Cypru 
opracowany przez lorda Rad- 
cliffe‘a, ogranicza w poważ­
nej mierze suwerenność przy­
szłego rządu wyspy. Rząd an­
gielski zastrzega sobie prawo 
kontroli nad polityką zagra­
niczną. obroną 1 bezpieczeń­
stwem wewnętrznym (policja). 
Projekt ponadto zawiera sze­
reg zastrzeżeń, jeśli chodzi o 
kompetencje rządu w dziedzi­
nie polityki.

Rząd brytyjski ogłosił w 
środę projekt konstytucji dla 
Cypru. W myśl tego projek­
tu Cypr posiadać ma 36-oso- 
bowy parlament, do którego 
30 posłów wchodzić będzie z 
wyboru — a 6 ma być mia­
nowanych (w tym jeden przed 
stawlclel ludności' brytyjskiej 
na wyspie i jeden przedstawi­
ciel maronitów — sekty chr/.e 
ścijańskiej pochodzącej z Li- 
banu, która związana Jest luź­
no z kościołem rzymsko-kato­
lickimi. Mniejszość turecka 
ma mleć sześciu wybieranych 
posłów’ w parlamencie.

Poza dziedziną obrony, po­
lityki zagranicznej 1 bezpie­
czeństwa wewnętrznego, o kló 
rych decydować będzie przed­
stawiciel W. Brytanii na wy­
spie — gubernator brytyjski, 
wszystkie pozostałe sprawy, 
po ogłoszeniu konstytucji, 
przekazane będą rządowi cy­
pryjskiemu, który rekrutować 
się będzie z członków parla­
mentu. Przekazując zarząd 
sprawami wewnętrznymi rzą­
dowi cypryjskiemu, W. Bry­
tania zastrzega sobie Jednak 
prawo kontroli nad tym zarzą 
dem. Tak np. gubernator czu­
wać ma nad tym, czy respek­
towane są interesy róż.nych 
mniejszości nlecypryjsklch.

Gubernator ma prawo wy­
dawania zarządzeń dotyczą­
cych tych dziedzin, Jeśli uzna 
to za konieczne. Może on po­
nadto zażądać, aby ustawy 
o charakterze zasadniczym 
przedkładane były najwyższe­
mu trybunałów? sądowemu Cy 
pru. Trybunał ten rozstrzygał­
by w spornych wypadkach, 
czy ustawy są prawomocne i 
czy nie naruszają ustalonych 
gwarancji 1 ograniczeń. Pre­
miera rządu cypryjskiego mia 
nować będzie ’ gubernator.

LONDYN. Brytyjski pro­
jekt konstytucji dla Cypru 
nie zyskał aprobaty u przy­
wódców politycznych ludności 
wyspy. Jak donoszą z Niko­
zji, dr Dervis, burmistrz te­

go miasta, uważany za repre­
zentatywnego rzecznika grec­
kiej ludności Cypru, oświad­
czył w środę, że propozycje 
brytyjskie „są drwiną z zasa­
dy samorządu”, który ma być 
zagwarantowany w konstytu­
cji wyspy. Vlas Markldes, wy­
dawca dziennika „Ethnos” 1 
członek rady etnafchll 
(zwierzchni organ kościoła 
prawosławnego na Cyprze) o- 
znajmlł, że propozycje brytyj 
skle „nie są tak straszne, Jak 
sugerowały pogłoski rozpo­
wszechniane ostatnio na ła­
mach prasy, Jednocześnie Jed­
nak nie są liberalne, jak to 
próbuje przedstawić W. Bry­
tania". , ( . ,.nr

Niezadowolona z projektu 
konstytucji jest także — Jak 
wynika z doniesień agencyj­
nych — turecka ludność Cy­
pru. Jej przedstawiciel, Faz.ll 
Kutehuk, oświadczył, że pro­
pozycje W. Brytanii są nie 
do przyjęcia, ,

ly naród chiński. Nikt nie twicr 
dzi, że Chiny powinny być po­
dzielone. Nehru podał, że w 
Delhi odbył długie rozmowy z 
premierem Czou En-laiem, któ­
ry jest wybitną indywidualnoś 
cią, przekazał on istotną treść 
tych rozmów prezydentowi Ei­
senhowerowi. Nehru dowiedział 
się, że USA maję pewne zarzu 
ty wobec Chin. Równocześnie 
Chiny Ludowe uważają, że ze 
swej strony uczyniły krok na­
przód w kierunku poprawy sto 
sunków z USA. Rząd Chin Lu 
dowych jest jednak zdania, że 
Stany Zjednoczone nie podjęły 
dostatecznych wysiłków, by o- 
sirgnąć porozumienie z China 
mi.

Związek Radziecki. Premier 
Nehru oświadczył, że choć nie 
aorobuje w wielu wypadkach 
polityki ZSRR, to jednak na­
leży pamiętać, że w polity­
ce ' wszystkich krajów są 
strony pozytywne i negatywne. 
Naród radziecki pragnie pokoju 
i przyjaźni ze wszystkimi na­
rodami. Ujawnione ostatnio ten 
dencje w kierunku demokratyza 
cji są słuszne i nieodwracal­
ne. Nehru zaznaczył, że nikt 
w Związku Radzieckim nie my­
śli kategoriami „demokracji par 
lamentarnej'*, lecz każda demo 
kratyczna forma wyrażania wo 
li narodu oznacza kierunek po 
stępowy. Nehru oświadczył, że 
ostatnio następuje zbliżenie po 
glądów USA i ZSRR w spra 
wic rozbrojenia.

Bilski Wschód. Nehru oświad 
czyi, że rozwiązując problem 
sueski należy uznać całkowicie 
suwerenność Egiptu. Kanał po 
winien być otwarty dla wszyst 
kich krajów bez wyjątku. Nas- 
ser nie chciał przepuszczać 
przez kanał statków izraelskich, 
ponieważ Egipt znajduje się w 
stanie wojny z Izraelem. Pro­
blem ten powinien rozwiązać 
Międzynarodowy Trybunał. In- 
■dic uznały Izrael, lecz- dotąd 
nie wysłały swych przedstawi 
cieli dyplomatycznych do tego 
kraju.

Węgry. Indie — powiedział 
premier Nehru — „dezaprobują 
wydarzenia na Węgrzech". Na 
leży jednak myśleć kategoria 
mi konstruktywnymi. Trzeba u-

dzielić Węgrom praktyczne] po 
mocy i w tym' kierunku zmie­
rza akcja Indii na terenie ONZ

W ONZ

Propozycja
20 krajów

NOWY JORK. 19 krajów 
Ameryki Łacińskiej i Hiszpania, 
które zgłosiły projekt rezolucji 
w sprawie zwiększenia liczby 
członków Rady Bezpieczeństwa, 
w środę wieczorem wniosły do 
swego projektu poprawkę. Po­
prawka ta w postaci dodatkowe 
go paragrafu zaleca przyznanie 
strefie Europy zachodniej i po­
łudniowej oraz strefie Azji i A- 
fryki po dwa miejsca — za­
miast, jak dotychczas, po jed­
nym.

Zdaniem niektórych obserwato 
rów, poprawka wniesiona przez 
20 krajów do projektu ich rezo­
lucji obliczona jest na uzyska­
nie dla tego projektu poparcia 
krajów azjatycko-afrykańskich, 
które w dyskusji nad pierwotną 
redakcją projektu zajęły nega­
tywne stanowisko. W środę za­
proponowały one, aby rozpatry­
wanie kwestii zwiększenia licz­
by członków Rady Bezpieczeń­
stwa odroczyć do następnej se­
sji Zgromadzenia Ogólnego. Jed 
nocześnie. niezależnie od swej 
propozycji, delegaci krajów Azji 
i Afryki wyrazili opinię, iż no­
we miejsca w Radzie Bezpie­
czeństwa powinny być przydzie 
lane z góry określonym strefom 
geograficznym. Poprawca 20 
państw uwzględnia te sugestie.

Wokół sprawy Kanaki Sueskiego

Pineau za umiędzynarodowieniem
Kanału Sueskiego
Zwłoka w ewakuacji wojsk
Port Said wolnym portem

PARYŻ. Minister spraw za­
granicznych Francji Pineau 
podczas środowej debaty w 
Zgromadzeniu Narodowym za 
stanawiał się nad polityką za­
graniczną rządu Molleta.

Zdaniem Pineau, Izrael wy 
stąpił przeciwko Egiptowi, 
aby „zapobiec atakowi ze 
strony Egiptu". Przyznając, 
że działania zbrojne przeciw­
ko Egiptowi spowodowały 
kryzys naftowy i ogromnie 
skomplikowały sytuację go­
spodarczą Francji i Anglii, 
Pineau zaznaczył, że „opera­
ch sueska podważyła także 
wnływy francuskie w Egip­
cie". .

Pineau usiłował pocieszyć 
Zgromadzenie Narodowe, że 
wyprawa zbrojna na Kanał 
Sueski dała także pozytywne 
rezultaty. Zdaniem mówcy 
jednym’ z takich rezultatów 
jest „poważne zachwianie pre 
stlżu Nassera".

Przechodząc do sprawy o- 
statecznego rozwiązania pro­
blemu sueskiego Pineau u- 
znał, iż rozwiązanie to powin

no się opierać na zasadzie u- 
międzynarodowieniu zarządu 
kanału „albowiem jest to je­
dyne rozwiązanie możliwe do 
przyjęcia". Dalej mówca wy- | 
powiedział się za zdemillta- 
ryzowanicm strefy Gazy, za 
wolnością żeglugi statków 
izraelskich przez Kanał Sue­
ski, za wolnym dostępem stat 
ków izraelskich do zatoki A- 
kaba,

KAIR. Egipska agencja 
Men oznajmiła wczoraj póź­
nym wieczorem, że ewakuacja 
wmjsk brytyjsko-francuskich 
z rejonu Port Saldu ulega 
zwłoce. „Dowództwo alian­
ckich sił inwazyjnych — 
stwierdza agencja — od pew­
nego czasu zwleka z zakończe­
niem ewakuacji w nadziei na 
to, że Egipt przyjmie czy mo­
że przyjąć brytyjsko-francu- 
ską propozj-cję w sprawie u- 
działu ekspertów i sprzętu 
technicznego tych krajów w 
pracach nad oczyszczaniem 
Kanału Sueskiego".

Agencja Men dodaje, że ofer­
ta brytyjsko-francuska została 
przez, rząd egipski kategorycz­
nie odrzucona. Może być ona 
przyjęta — stwierdza agencja 
— jedynie pod warunkiem, że 
angielska i francuska załoga 
tych statków będzie wycofa­
na i zastąpiona przez załogę 
neutralną,

KAIR. Egipski minister 
handlu Mohamed Abu Massier 
oświadczył, że rząd Egiptu po­
stanowił ogłosić Port Said wol 
nym portem. Realizacja tego 
projektu — dodał minister 
Massier — przyczyni sie do 
znacznego ożywieni* handlu 
w Port Saldzie,

W Irlandii
wybuchają bomby

LONDYN. Jak donosi z Bel 
fastu agencja Reutera, mimo 
podjętych środków bezpieczeń 
siwa po obu stronach granicy 
między północną Irlandią a Re 
publiką Irlandzką, w czwar­
tek rano dokonano w północ­
nej Irlandii nowego zamachu 
bombowego. Bomba eksplodo 
wała przed gmachem policji w 
nadgranicznym miasteczku 
Derniwalt (hrabstwo Ferma- 
nagh) w północnej Irlandii. 
Według pierwszych doniesień, 
ofiar w ludziach nie było. 
Przypuszcza się, że sprawca­
mi zamachu byli członkowie 
nielegalnej Irlandzkiej Armii 
Republikańskiej (IRA> Saraw 
com udało się zbiec.

Poznajemy
naszych kandydatów

Prowokacja 
lisynmanowska

PHENIAN. Prowokacyjny 
wniosek zalecający rządowi 
Korei Południowej anulowa­
nie układu rozejmowego zło­
żyła w dniu 19 bm. w czasie 
obrad Zgromadzenia Narodo­
wego Korei Południowej gru­
pa deputowanych z przewodni 
czacym komisji sera w zagra­

nicznych Zgromadzenia Jun 
Sen Sumem na‘ czele.

Referując swój wniosek 
Jun Sen Sum oświadczył cy­
nicznie, że układ rozejmowy 
jest jedynie „zwykłym ka­
wałkiem papieru i że nie ma 
żadnej konieczności ieeo prze 
sfrzeganią"

ja tam ożywioną działalność, 
snaleczną i oświatową. Po 
mana wielu towarzyszom 
niewoli w zdobywaniu kwa 
lifikacji leśników. Działal­
ność tą kontynuuje rów­
nież po wojnie. Kieruje dy­
rekcją Okręgu Lasów w Kra 
kowie, u następnie przenosi 
się do Szczecinka, gdzie pel 
ni szereg odpowiedzialnych 
funkcji przyczyniając się do 
zorganizowania gospodarki 
leśnej.

Ale praca zawodowa to 
tylko cześć bogatej działal­
ności ob. Macichowskiego. 
Ob. Macichowski jest akty 
wnym członkiem partii i 
działaczem społecznym. Pra 
cuje we Froncie Narodo­
wym. współpracuje z Redak 
cją ..Głosu Koszalińskiego" 
— wszędzie, we wszystkich 
dziedzinach wykazując zain 
teresowanie wieloma dziedzi 
nami życia, wykazując we 
wszystkim wielką troskę o 
dobro społeczne, wrażliwość 
na ludzką krzywdę i głębo­
ki patriotyzm.

To wszystko zadecydowa 
ło. iż cieszy się dużym po­
ważaniem i kandydaturę ię 
go na posła poparły nai- 
szersze masy powiatu szcze­
cineckiego.

^Węgierskie sity zbrojne potrafią stawić 
czoło ewentualnej kontri ewolucji i nie 
zajdzie potrzeba zwracania się o pomoc 
do żołnierzy radzieckich«

— oświadczył Kadar
BUDAPESZT. W środę 

odbyła się w gmachu Par­
lamentu Węgierskiego kon 
ferencja prasowa premiera 
Kadpra, podczas której szef 
rządu węgierskiego oświad 
czyi m. in.. iż dzięki reor­
ganizacji dokonanej w ar­
mii węgierskiej 1 w od­
działach bezpieczeństwa, si 
ły te potrafią stawić czoło 
ewentualnej kontrrewolu­
cji 1 nie zajdzie potrzeba 
zwracania się o pomoc do 
żołnierzy radzieckich.

Odpowiadając na pyta- _ 
nia dotyczące sytuacji go­
spodarczej, Kadar oświad­
czył, że błędy planowania 
popełnione przez poprzed­
nie rządy, ciężkie klęski 
żywiołowe w ub. roku, a 
następnie tragiczne wyda­
rzenia październikowe ! li­
stopadowe, odbiły się kata 
strofalnie na gospodarce 
narodowej Węgier. Pre­
mier wyraził jednak nadzie 
ję, że trudności można bę­
dzie przezwyciężyć, ponie­
waż Węgry posiadają po­
ważnie rozbudowany prze­
mysł 1 dobrze rozwinięte 
rolnictwo. Najważniejszym

aktualnym zadaniem rządu 
jest zwalczanie inflacji. 
Cel ten da się osiągnąć pod 
warunkiem jak najdalej 
idącej intensyfikacji pro­
dukcji. Kadar podkreślił, 
że w tej dziedzinie daje 
się w ciągu ostatnich 
dw’6ch tygodni zaobserwo­
wać poważna poppawa.

W zakończeniu Kadar 
zaapelował do dziennika­
rzy zagranicznych o rzetel 
ne i prawdziwe oświetlanie 
wydarzeń na Węgrzech.

Czy w niedzielę 
usłyszymy 
pierwszą audycję 
koszalińskiej 
radiostacji?

. wylot w budynku przy Ar­
mii Czerwonej w prywatnym 
mieszkaniu, zajmowanym 
przez ob. Slerocińskiego. W 
tym właśnie pokoju, zajmowa 
nym przez ob. SierocJńskiego, 
stanąć muszą odpowiednie urzą 
dzenia radiostacji, tzw. nam* 
pHHkatornia“. Ob. Sierociń- 
sk1, a jakże, całym sercem 
popiera myśl uruchomienia 
radiostacji w Koszalinie, tyl­
ko... musi również gdzieś mie 
szkać. Mówi więc: „dajcie 
inne mieszkanie — wtedy u* 
i uchamtajcie radiostację'4. 
Prezydium MRN od dawna 
wie o tym, że mieszkanie ob. 
Sierócińskiego jest niezbędne 
do uruchomienia radiostacji, 
niezliczony ilość razy zape­
wniało również naszych ra­
diowców, że „wszystko się 
załatwi, ob. Sierocińskiemu 
da się odpowiednie mieszka­
nie**. Ostatnio zaś stwierdzo­
no: „Niech ob. Sierociński 
zajmie inne pokoje w tym 
samym budynku*4. Tych in­
nych pokoi ob. Sierociński za 
jąć nie chce i, naszym zda­
niem, ma rację. Nie bardzo 
nadają się one do zamieszka 
nia. No 1 sprawa stoi w 
miejscu, a właściwie, jak 
dotychczas, leży. Prezydium 
MRN wykazuje w tej dziedzi 
nie zadziwiającą wprost nie­
udolność i oględnie mówi w, 
brak zainteresowania radiosta 
cją. Byliśmy np. wczoraj w 
Prezydium MRN. Każdy tam 
mówił, że „trzeba to jakoś 
załatwić** i nikt się do zała­
twienia sprawy poważnie nie 

.brał.
Mamy nadzieję, że w 

dniu dzisiejszym towarzy­
sze z Prezydium MRN doj 
dą ostatecznie do porozu­
mienia z ob. Sierocińskim 
i już w niedzielę koszaliń 
ska radiostacja naprawdę 
nada swój pierwszy pro­
gram.

J. L.

Wybory
coraz bliżej

(Dokończenie ze str,l)

wego określone zadania w ak­
cji wyborczej i wzywa społe­
czeństwo Ziemi Koszalińskiej 
do powszechnego udziału w wy­
borach. W

Wczoraj w Słupskiej Fabryce 
Mebli odbyło się spotkanie z kan 
dydatem na posła okręgu słup­
skiego dr Janiną Doli’Aq.

Jak informuje nasz korespon­
dent Henryk Wypyszawski spot 
kanie przebiegało w s.erdeclnej 
atmosferze przy dużym zainltśre- 
sowaniu załogi Świadczy o tym 
fakt, że obecnych było na nirS 
ponad 800 robotników’. Dr Doli- 
wa opowiedziała krótko o swej 
pracy i planach na przyszłość 
podkreślając konieczność pod­
niesienia stanu zdrowotności na 
naszym terenie ze szczególnym 
zwróceniem uwagi na lepszą o- 
piekę nad dziećmi.

W dyskusji zabrało glos sze­
reg osób. Występujące robotni­
ce podkreślały sumienność i tro 
skliwość dr Doliwy, jako leka­
rza gotowego zawsze do przyj­
ścia z pomocą chorym dzieciom. 
Niektóre robotnice jak Wilczew­
ska i Sawicka podawały konkret 
ne przykłady serdecznego sto­
sunku dr Doliwy do pacjentów’.

Na zakończenie uchwalono re 
zolucję podpisana przez kilkaset 
osób obecnych na zebraniu, w 
której załoga SFM wzywa 
wszystkich do poparcia tej kan­
dydatury.

Spirytus przyczyną 
tragicznej śmierci

KRAKÓW. W Prokocimiu kolo 
Krakowa 1 w Kłaju, pow. Boch­
nia, zmarlo Śmiercią tragiczną, 
wśród wyraźnych oznak zatruciu, 
kilkanaście osób. Ponadto wielu 
członków rodzin tragicznie zmar­
łych — mimo natychmiastowe! 
pomocy lekarskiej — znajduje się 
w agonii. Jak wykazało wstępne 
dochodzenie, tragedia ta Jest wy- 

j niklem wypicia wódki, sporządzo­
nej ze spirytusu acetonowego, 
skradzionego przed kilku dniami 
z cysterny kolejowej. Nieustalony 
dotychczas sprawca kradzieży roz. 
przedal znaczna część swego zło­
dziejskiego łupu wśród kolejarzy, 
którzy z kolei „odstępowali” go 
znajomym. W tyoh warunkach 
Istnieje uzasadniona obawa, łe 
tragiczne wypadki zatrucia mogą 
się dalej mnożyć.

Woj. komenda MO w Krakowie 
prowadzi w tej sprawie energicz­
ne śledztwo.

W PGR-ach wiele ziemi
czeka na zimową orkę

A oto jak zaawansowane są 
orki w poszczególnych zjedno 
czeniach PGR:

• proc.
Koszalin •— 97,3
Słupsk — 88.1
Człuchów — 86,4
Szczecinek — 84,1
Sławno — 80.1
Wałcz — 79.9
Połczyn-ZdróJ — 79,1
Co jest przyczyr.ą, że mimo

bardziej sprzyjających warun 
ków atmosferycznych, licz­
niejszego na ogół parku ma­
szynowego niż w ub. roku, 
stan orek Jest niezadowala­
jący?

Na słaby przebieg prac 
wpłynęła ogólna atmosfera w 
PGR-ach. zwiazana z dokony

waną reorganizacją. Zjedno­
czenia PGR reorganizują się, 
wielu pracowników otrzymało 
wymówienia. Ludzie, zamiast 
kontrolować przebieg prac, or 
ganlzować je, całymi dniami 
dyskutują i poszukują... innej 
pracy.

Wydaje się, że najwyższy 
czas, by skończyć z tą sytua 
cją. Pracownicy zjednoczeń 
PGR muszą mieć jasność co 
do dalszego ich losu.

Orki zimowe — to połowa 
siewów wiosennych. Jeśli jo 
wykonamy, a ku temu są peł 
ne warunki — siewy wiosen 
ne przebiegną szybciej i plon 
będzie wyższy. Dyrekcje zje­
dnoczeń, zespołów PGR, a tak 
że kierownicy poszczególnych 
gospodarstw powinni więc 
tej sprawie poświecić więcej 
uwagi



TOW. TYBON, wicedyrektor 
Słupskiej Fabryki Narzę­
dzi Rolniczych swoje prze 

mówienie na plenum KW roz- 
począł od stwierdzenia, że mó­
wił w imieniu załogi, którą na- 
wano słupskim Żeraniem.

Stwierdzenie" śmiałe, czy na­
wet nic za śmiałe? "Żerań — to 
nazwa, "która urosła do miary 
symbju znaczącego silę, mą­
drość, rozwagę polityczną; syrn- 
bolcu który kłaść można na sza 
lę wielkich pozytywów polskie­
go października.

Wiadomości jakie nadchodziły 
ze Słupska potwierdzały tę oce­
nę. Zr joga SFNR przejęła w 
swe ręce inicjatywę i stała się 
czołówką w walce o demokra­
tyzację życia. Byt to zwa/ly, 
świadomy i pełen siły kolektyw 
ludzi.

Nastąpiły dni spokojniejszej 
pracy l.udzie zajęli, miejsca 
przy warsztatach. 1 któregoś 
dnia pada bomba: tymczasowa 
rada robotnicza 71 NR postana 
wia zwolnić dyf Kurowskiego 
z dotychczas zajmowanego sta­
nowiska.

Wiadomo-/ co najmniej zaska 
kująca. Przecież upłynęło zale­
dwie kilku dni od czasu, kiedy 
przewodził on załodze i raptem 
taka decyzja?

Od powołania rady robotni­
czej rozpoczyna się nowy etap

Od czego zaczynać?
w pracy zakładu. Decyzje o je­
go dalszych losach przechodzę 
w ręce załogi. Od jej poziomu 
i doświadczenia zależy czy roz­
wój pójdzie we właściwym kie 
runku Ale razem z uprawnie­
niami załoga przyjmuje też na 
siebie konsekwencje jakie z te-1 
go wynikają Dlatego też. bez I 
próby narzucania towarzyszom i 
z Sl-NR konieczności innego 
rozwiązania sprawy niż oni to 
zrobili, trzeba stwierdzić, że roz 
poczęcie działalności rady od 
zwolnienia dyrektora nie było 
najszczęśliwszym początkiem. 
Niewątpliwie więcej pożytku 
przyniosłoby dokładne "opraco­
wanie statutu i programu działa 
nia — tych podstawowych doku­
mentów warunkujących prawi­
dłową działalność rady.

Gdyby prezydium tymczaso­
wej rady robotniczej wyszło do 
załogi z propozycjami rozwiąza­
nia spraw zasadniczych, podda­
ło pod dyskusję ogółu swój 
punkt widzenia na program dzia 
lania — spotkałoby się niewąt­
pliwie z poparciem załogi i wie 
dy mogłoby przejść do rozwią­
zywania spraw bardziej wycin­
kowych.

Zresztą oddajmy glos ludziom 
zainteresowanym.

Dyr. KUROWSKI: — Frezy, 
dium tymczasowej rady robotni­
czej źle zrozumiało swoje upraw­
nienia. Całą swoja rolę ograni­
czyło do realizowania artykułu 1.1 
ustawy o radach robotniczych, 
/ipominąjac, że attykuł ten musi 
być uzupełniony statutem za> 
1 v. ierdzonym przez załogę i okre­
ślającym tryb załatwienia spra­
wy.

Przew. TRR ob. KOJEK: — 
Byr. Kurowski nie nada je się 
na to stanowisko, ponieważ jest 
< zlowiekiem łatwo ulegającym 
rożnym wpływom Nie ma wła­
snego zdania. Mógł być na tym 
stanowisku wtedy, kiedy rola 
d> rektora ograniczała się do wy­
konywania poleceń CZ. Obecnie 
nie podoła n<wym zadaniom. 
Zmiany domaga się cala rada 
robotnicza.

Sekretarz podst, org. part. — 
tow. MADRYN: — Jest faktem, 
żn tow. Kurowski nie ma wszyst­
kich cech wymaganych od dy­
rektora zakładu. Niemniej cała 
In sprawa w tej chwili nie jest 
niczym innym jak zwykłą „roz- 
róbką“ j walką o stołki,

Dyr. Kurowski w 
SFNR pracuje trzy lata. 
Na przestrzeni tych lat 

fabryka mimo poważnych trud 
ności stale wykonywała plany 
produkcyjne. Tegoroczny plan I 
wykonała przed terminem. Choć 
nic jest to oczywista wyłączną 
zasługą tow. Kurowskiego, to 
może on z czystym sumieniem, 
stwierdzić, że nie zawiódł pokla 
danych w nim nadziei.

Jako kierownik dużego Jak 
na nasze warunki zakładu, u- 
mial we właściwy sposób usta­
wić kadry i tak kierować, by 
pracownicy wywiązywali się ze 
swych obowiązków.

Obecnie zakład stoi przed po­
ważnym problemem organizo­
wania sobie zamówień. Skończy 
ly się centralne zlecenia i roz­
dzielniki. Trzeba samemu szukać 
zamówień, dostosować produkcję 
do potrzeb i gustów odbiorców. 
Zadanie niewspółmiernie trudne 
w porównaniu z okresem po­
przednim.

W tej sytuacji potrzebny jest 
bardzo sprawny i elastyczny w 
działaniu aparat organizacyjny. 
Trzeba go stworzyć. Trzeba wy­
łonić spośród dotychczasowej za 
logi zddlnych organizatorów, e- 
nergicznych pracowników działu 
zbytu.

Ale obecnie dyrektor nie jest 
jedynym kierownikiem przedsię­
biorstwa. Decydować chce zało­
ga poprzez wybraną przez siebie 
radę robotniczą. AV konkretnym 
wypadku w SFNR jest wiec bar­
dzo sprzyjająca okazja do wy­
kazania dużej przydatności rad 

! robotniczych.
A co robi rada?

Nie cala rada, n, która powo- 
luje się ob. Rolek, a członko­
wie prezydium wybierają się do 
Warszawy, by przy okazji za­
łatwiania innycli spraw1 „zała­
twić" dyrektora. Sprawa została 
na tyle załatwiona, że przywieźli 
ze sobą kierownika wydziału 
kadr CZ z gotową nominacją. 
Chodziło teraz tytko o decyzję 
całej rady.

Rada nie zgodziła sie. kadro­
wiec musiał wrócić do Warszawy 
nie spełniwszy „woli" niektórych 
zwolenników teorii: jak zmiany, 
to zmiany ...

Ale mimo takiego obrotu spra­
wa dość Istotna <ila pracy zakła­
du nie została ostatecznie roz­
wiązana. Zawiodła organizacja 
partyjna, która przyjęła bierną 
postawę wobec tego jak i In- 

I nycli poczynań rady robotniczej.

Rozgrywka toczy się w pokojach 
osób zainteresowanych bez wie­
dzy całej załogi. Nie jest to 
przypadkowe Zjawisko. Ma ono 
swe uzasadnienie w postawie 
niektórych towarzyszy, którzy u- 
ważają, że waiysiko da się za­
łatwić bez niepotrzebnego szumu.

Równie błędne stanowisko za 
jęta egzekutywa wobec pracy 
piezydium rady. Tow. Muldryn 
zażądał od prezydium rady, by 
opracowało plan swego działania 
1 przedłożyło egzekutywie do za­
twierdzenia.

Zarówno w jednym jak i w 
drugim wypadku dały znać o 
sobie nieprzezwyciężone nawy 
ki starych metod pracy, które 
nie odpowiadają nowej sytua 
eji. Pomimo niewątpliwie naj 
zczerszych intencji egzekutywy 

próba analizowania czy choć­
by tylko omawiania programu 
d; latania prezydium rady robot 
niczej może być przyjęła jako 
próba narzucania jej swego 
punktu widzenia, a mówiąc pro 
ściej, komenderowania radą.

Czy wobec tego organizacja 
partyjna ma bezkrytycznie przy 
glądać się poczynaniom prezę 
dium czy całej rady robotni 
czej? Odpowiedź może być jed 
na — w żadnym wypadku. Or 
gar.izacja partyjna poprzez 
swych członków w radzie musi 
nie tylko zająć określone stano 
w>sko wobec decyzji rady ro 
hotniczej, ale przede wszystkim 
wpływać na treść tej decyzji 
i umieć ją obronić.

Trudno jest wydawać jakie 
recepty o pracy organizacji par 
tyjnych z radami robotniczymi. 
Nie można tego robić z wielu 
względów. Pierwsza zasadni 
cza przyczyna to brak w tvm 
względzie jakichkolwiek do 
świadczeń, z drugiej slrony 
nie można narzucać żadnego 
szablonu, gdyż i tułaj polrzeh 
ne jest uwzględnienie konkret 
rej sytuacii i daleko idąca sa 
inodzielność.

Jedno jest pewre — stare me 
tody nie zdają egzaminu, a mo 
ga tylko szkodzić. Koniecznie 
trzeba szukać nowych form pra 
ty. Jedna z nich, jak mi się 
wyda je, może być uprzednie 
omawianie sprawy bądź ta na 
zebraniu organizacji > partyjnej, 
bądź też na posiedzeniu egze

kutywy z udziałem członków 
partii wchodzących w skład 
tady robotniczej, a następni' 
reprezentowanie przez nicn 
skonkretyzowanego już poglądu 
i a posiedzeniu rady. Jest to 
zaledwie jedna propozycja. 
Ryć może życie i praktyka 
narzucą inne. Warto jednak 
spróbować Sądzę, iż zda ona 
egzamin w wypadku, gdy ta 
PZPR-owska grupa będzie in­
spiratorem. pobudzającym r^dę 
do żywej i natychmiastowej re 
akcji na wydarzenia zachodzą 
ce w zakładach i będzie podej 
mowala sprawy nurtujące ca 
lą załogę. Jeśli bodzie czekała 
na pierwszy krok ze strory 
innych — przegra

WŁADYSŁAW ŁUCZAK

Przykłady? Jest ich wiele. 
Ot, chociażby posesja przy ul. 
Zwycięstwa 131. Całkowicie 
zagrzybiony budynek wymagał 
kapitalnego remontu. Od 
trzech lat jego mieszkańcy do 
macali się u kompetentnych 
władz, ostatecznego wyznacze­
nia terminu remontu. Prośby 
jednak pozostawały bez echa 
lub kończyły się niezrealizo­
wanymi nigdy obietnicami.

Wreszcie, przy końcu ubie­
głego roku MPRB oraz wy­
dział gospodarki komunalnej 
Prezydium MRN oznajmiły, 
żę budynek przy ul. Zwycię-

DLA SAMOTNYCH

Jadłodajnia „Po- 
n.orzanka" organi­
zuje dla samotnych 
r -ilŁsz.kańców mia­
sta wspólny wieczór 
wigilijny wraz z 
tradycyjną choinką. 
Zapisy przyimuje 
ki< równik „1 f ino. 
rzankl" do 24 bm„ 
do godz. 12.

SPADL 
Z RUSZTOWANIA

Niedawno w ro- 
śzarni przy ul. Mor­
skiej w Koszalinie 
zdarzył się wypa­
dek. który omal nic 
/ukończył się tra- 
gicznie. Podczas wy 1 
konywania prac bu-1 
ołowianych stojący 
na rusztowaniu 25- 
letnf Stanisław Pa­
pierń leki w pewnym

..Nowa lfuta“ — Poznane nocą. 
Seanse o godz. 18. IX i 20.

„Zacisze" (dawna „Młoda Gwar- 
dia“) — Księżniczka Mary.

Seanse o godz, 17 j 19.
UDK — Diabeł z młyńskiego 

wzgórza. '
Seans o godz. 16.
Cud zdarza sie raz — seanse 

o godz. 17.30 i 18.30.
„Muza" — Karin, córka Mansa 

— seanse o godz. 17 i 10.
Kino .MPRB — nieczynne.

Uwago członkowie 
i sympatycy ZHP

Hufiec Miejski ZHP w Kosza 
linie organizuje w dniu dzisie.l 
szym. tj. w piątek 21 bm„ o go 
dżinie 17 w gmachu Komond> 
Chorągwi ZHP. ul. Zwycięstwa 5 
zebranie informacyjne poświęco­
ne omówieniu reorganizacji ru­
chu harcerskiego.

Komenda hufca zwraca się dc 
byłych aktywistów harcerskich 
którzy w 1949 r. odeszli od pra 
cy w harcerskiej organizacji, b> 
powrócili do służby w korpusie 
Instruktorskim.

Komenda hufca ogłasza zaciąg 
w skład korpusu instruktorskie­
go młodzieży, która ukończy k 
16 lat życia, oraz osób starszych 
wyrażających chęć pracy w 
ZHP.

momencie pośliznął 1 
się i runął na zie­
mię. Rusztowanie 1 
znajdowało się na 
wysokości TI piętra.

Na szczęście skoń­
czyło się tylko na 
silnym potłuczeniu 
głowy. Po opatrze­
niu ran karetka po­
gotowia ratunkowe­
go odwiozła Panier- 
nic kiego do domu.

MA RESZCII.
WOLNY PRZEJAZD

Kilkanaście dni te­
mu pisaliśmy o ha­
mującym ruch kolo, 
wy — ..wąskim gar­
dle" ulicznym przy 
ul. Zwycięstwa (róg 
Wojska Polskiego). 
Obecnie prace ze- 
ymetrzne przy wzno 
szonym obok budyń 
ku sa już na ukoń­
czeniu. W związku

Kredyty na uruchomienie 
prywatnej produkcji 

materiałów budowlanych
Celem zwiększenia produkcji 

materiałów budowlanych, tak nie 
zbędnych w rozwoju naszej go­
spodarki. wszystkie oddziały Na 
rodowego Banku Polskiego będą 
udzielać kredytów prywatnym 
przedsiębiorstw om produkując > m 
te materiały. Przy przyznawaniu 
kredytów uprzywilejowane będą 
przedsiębiorstwa wykorzystują­
ce do produkcji materiałów bu­
dowlanych surowce miejscowe 
względnie odpadowe.

Kredyty będą udzielane na na 
stępujących zasadach: ubiegają 
cy się o kredyt winni posiadać 
potwierdzenie zgłoszenia wnio­
sku o przydział obiektu, wydane 
przez wydziały przemysłu pre 
zydlów rad narodowych.

Wnioski o kredyt winny być 
zaopiniowane przez, właściwe ra­
dy narodowe oraz przez Ogólno 
polskie Zrzeszenie Prywatnego

PROGRAM 1
na dzień 21 grudnia (piątek)

Program dnia: 8.15, 11.50, 17.00. 
Wiadomości: 5.C0. 6.00, 7.00, 8.00. 

32.04, 15.00. 19.00, 21.00, 23.00.
8.20 Gra ork. Mantovaniego. 

8.35 Muzyka i aktualności. 9.10 
Aud. dla wal. 9.30 Kronika kult. 
14.oo „Kto odgadnie stroikowe
zagadki? * -i aud. dla kl. I 1 U. 
11.20 Konceit krakowskiej ork.
PR. 15.10 „Melodio z całego Swia- 
ta". 16.00 Z życia Związku Ra-1 
dzieckiego". 16.40 Koncert. 17.05 
Rad. kurs nauki jęz. ros. 17.23 
Koresp. z krajów demokracji 
lid. 17.35 Ulubieni piosenkarze. 
18.00 „Zginął człowiek" — ode. 
pow. Andrzej Piwowarczyka. 
18.20 Aud. aktualna. 19.05 Radio­
stacja młodości. 19.30 Koncert 
aymt. 20.12 Kolumna poetycka. 
20.27 D. c. koncertu. 21.30 Ze 
świata jazzu. 22 00 „Widma od­
chodzą o świcie" — rep. Kazi­
mierza Strzałki. 22.20 Muzyka roz- 
rywkową i taneczna.

PROGRAM 11 
na fali 367 m ’ 
na dzień 21 grudnia (piątek)

Program dnia: 6.54. 15.05. 
Wiadomości: 3.0J 6.00 7.oo. 8.00. 

8 30. 12.04, 16.00, 20.00. 23.50.
5.06 Muzyka. 5.30 Rozmaitości , 

toin. 6.10 Melodie rozr. 6125 Ka- 
lendarz rad. 6.30 Gimn. 6.40 Due­
ty fortep. 7.10 Muzyka. 7.20 Ga- j 
węda dla drużynowych. 7.30 Mu-J 
zyka popul. 8.06 Przegląd prasy. | 
8.15 Polska muzyka lud. 8.361 
Koncert aollstuw. 9.00 ..Kordian" 
— audycja dla kl. X. 9.40 „Przy, 
gotowania do choinki" —7 aud. 
cila przedszkoli. 10.00 ..Bezsenna 
noc“ — opow. Siergieja Nikiti- 
na. 10.. o Koncert symf. 11.00
lAid. pleśni żydowskie. 11.40 Od 
A do Z muzyki rozr. 12.10 Aud. 
dla wsi. 15.10 Swojskie melodie. 
15.30 „Wspomnienia niebieskiego 
mundurka" — ode. pow. dla 
dzieci. 10.05 Ze śpiewników Mo­
niuszki. 16.20 Melodie tan. 16.50 
..Analogie dalekie i bliskie" — 
pog. 17.00 Muzyka oper. 17.40 
Na wat zawski^i tali. 18.00 Mu­
zyka bnbHowu. 13.1W Muzyka i ak- 
cjalnoścl. 18.55 . Rozmowa o jaz­
zie". 19.40 Satyrycy przed mi­
krofonem. 20.23 Kronika sport. 
30.45 „Goście o zmierzchu" — 
słuch. Krystyny Salaburskicj. 
22.15 Utwory fortep. 22.40 „Wie­
czorna aud. Kameralna". 23.05 
Muzyka rozrywkowa 1 taneczna.

Przemyślu Materiałów Budowla 
nych i Mineralnych w Warsza­
wie. względnie przez najbliższy 
oddział tego zrzeszenia w Pozna 
niu.

Przy dokonywaniu formalności 
kredytowych należy przedłożyć 
weksel gwarancyjny oraz przed­
stawić dwóch żyrantów.

Uprzywilejowane w tym wy­
padku będą te placówki, których 
działalność jest specjalnie wska­
zana dla ożywienia gospodarcze 
go zaniedbanych rejonów, zwięk 
szenia eksportu, usuneinlenia bra 
ków na rynku, względnie uspra­
wnienia zaopatrzenia ludności. Tej 
grupie przedsiębiorstw prywat­
nych kredyty udzielać będzie 
Centrala Narodowego Banku pol 
skiego z tym, że wszystkie czyn 
ności związane z udzieleniom kre 
dvtów załatwiać będą oddziały 
NBP.

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Dwóch KSIĘGOWYCH do kontroli finansowej zatrudni 
Inspektorat Kontrolno Rewizyjny przy Prezydium WRN 
w Koszalinie, ul. Alfreda Lampe 34. Warunki do omó­
wienia na miejscu. K 67G 0

WYKWALIFIKOWANYCH MASARZY zatrudni Powszcch 
na Spółdzielnia Spożywców w Sławnie. Warunki pracy 
do omówienia na miejscu w referacie kadr — Sławno, ul. 
Jedności Narodowej nr 9.

K—707-0

Koszalińskie Przedsiębiorstwo Zaopatrzenia Rolnictwa 
w Koszalinie zawiadamia wszystkich zainteresowanych, 
że sprzedaje części wymienne do nietypowych ciągni­
ków oraz maszyn rolniczych spółdzielniom produkcyj­
nym, spółkom maszynowym, Indywidualnym chłopom, 
warsztatom rzemieślniczym i innym

K—696-0

stwa 131, ujęty został w planie 
remontów na I kwartał br.

Minęły dwa kwartały i 
wreszcie pod koniec trzeciego 
we wspomnianym budynku 
zjawiła się ekipa remontowa 
MPRB. Mieszkańcy początko­
wo nie chcieli zgodzić się na 
rozpoczęcie remontu ze wzglę­
du na nadchodzącą zimę. Ale 
wobec zapewnień wykonaw­
ców, że potrwa on nie dłużej 
jak dwa miesiące — ustąpili.

Remont niedawno zakończo 
no w całej prawie kamienicy: 
pozostało jedynie dokończyć 
roboty w mieszkaniu nr 1 na 
parterze. I tu właśnie rozpo- 

l czyna się cała tragedia.
Po wyremontowaniu pokoi, 

; przystąpiono do remontu kuch 
I ni. Wstawiono nowe ramy o- 
| kienne — wątpliwej raczej 
jakości — i na tym poprze­
stano.

Ob. Jeżowski, lokator miesz 
kania nr 1, interweniował wie 
lokrotnie w MPRB i Miejskim 
Zarządzie Gospodarki Komu­
nalnej.

Okazuje się jednak, że na­
sze instytucje komunalne są 
niewzruszone. Gdy ob. Jeżów 
ski zwrócił ste do dyrektora 
MPRB Olszowego, w s^lej 
sprawie, ten dał mu do zrozu- 

! mienia, że tyle skarg nazbie- 
■ rało się p nich, iż nie ma o co 
I kruszyć ko i. ■

Przed ki .arna dniami dyrek 
i tor Olszowy obejrzał osobiście 
I mieszkanie i usprawiedliwił 
: przerwanie robót brakłem ma 
I teriału, a ściślej, brakiem de- 
I sek na podłogę. Po co w ta- 
[ kim razie zaczynać remonty, 

skoro nie ma sie odpowiednie- 
| go zasobu materiałów?

Przewlekanie remontów jest 
dość znamiennym zjawiskiem 
w pracy MPRB.

Dziwne jest również to, że 
wszystkich tych niedociągnięć 
nie spostrzega Miejski Zarząd 
Gospodarki Komunalnej, któ­
ry ma przecież za zadanie 
koordynować pracę przedsię­
biorstw takich jak MPRB czy 
MZBM i MPGK.

Jak dotychczas, „opieka'* 
nad tymi instytucjami niezu- 

| pełnie zdaje egzamin. Kierów 
! nik Miejskiego Zarządu Gospo 
' darki Komunalnej — Wiader- 
| ny wręcz stwierdza, że... jest 
i bezsilny wobec tych instytu- 
; cji-

Krótki wniosek: trzeba 
I wreszcie zacząć koordynować 
' wszelkie prace związane z go­
spodarką komunalną, a przede 
wszystkim „na serio" trakto­
wać sprawy remontów. War- 

. to zastanowić się nad tym i z 
! nowym rokiem zacząć pracę 
| po nowemu.

(ak)

Wyświeilnnia 
planów i rysunków 

dokonuje 
Pracownia

Konstrukcyjno-Technologiczna 
Koszalin — Racławicka 

Barak nr 4, 
iel. nr 23-10.

1 K—063-0

UNIEWAŻNI \ się zagubioną pip- 
czątkę treści następującej: MHD 
Art. Spoż, w Koszalinie, sklep 
nr 8.

G—362 l

ZAMIENIĘ, — dwa pokoje, kuch 
! nla, łazienka, centralne ogrzewa 
I nie — Koszalin, śródmieście na 
i większe, (dzielnica obojętna! <>• 
| fertv Biuro Ogłoszeń — Koszalin, 
। Lampe 2# pod „zamiana".
i G—574 l

Dyrekcja MHO Art. Przem. w Koszalinie 
zawiadamia

swoich klientów, że w dniu 23. XII. 1956 roku (nie­
dziela) sklepy nasze będą czynne jak w dnie powsze­
dnie.

U dniu 21.XII.br. sklepy rzynne będą tylko 
do godz. H,50

Prosimy 0 pospieszenie się z zakupami.
K—ron.n

KURSY angielskiego. nłrndec- 
kiego, początek 7 stycznia, go 
dżina 18. Zgłoszenia — Studium 
Prawno-Ekonomiczne, Koszalin, 
Lampe 34.

G—573-4

ZGUBIONO prawo jazdy nr 
0181/35 oraz dowód rejestracyjny 
na motocykl Jawa — 350 nr rej. 
5682 na nazwisko Dunaj Edmund.

G—572 1

MAZNIEJSZE TETatFONT
I ADRESY

Pogotowie R‘>Ginkowe — tel. 09. |
Straż Pożaytia — tel. centrali | 

525. tel. alarmowy — (18.
Pogot<»w> milicyjne — tel. 07.
szpital Mlej^k' ul. Fałata 3 ». i 

tel. 2*-/^, ul. Curie-Sklodowskiej i 
— teL M-0t.

PRAKTYCZNE PODARKI GWIAZDKOWE
— zegarki szwajcarskie, niemieckie, radzieckie
— budziki, zegary kominkowe i ścienne oraz wyroby ze złota i srebra jak: 

bransolety — pierścionki — sygnety — obrqczki — łańcuszki — biżuterię róźnq 

poleca w sklepach: . K-694-0

Koszalin, ul. Świerczewskiego 19 
nr 1 — Szczecin, al. \V<rska Polskiego 1» 
nr 2 — Szczecin, al. Wojska Polskiego 51 
nr 5 — Szczecin, ul. Jagiellońska Sl

z lym przystąpiono 
do rozbiórki płotu 
rkelająccgo budowę 
i hamującego ruch.

UWAGA 
NA PORTFELE!

Przed świętami w 
każdym że sklepów 
panuje większy n ż 
zazwyczaj ruch. Ko­
rzystają z tego /.lo­
dzicie kieszonkowi. 
Tu I ówdzie zdnrz.T- 
ją się wypadki, że 
kupujący na próżno 
rzukaja położonego 
na ladzie portfelu z 
pieniędzmi. „Prze­
cież niemożliwe . . . 
fa tylko nu chwilę, 
a tu . . . Niestety, 
jest Już za późno.

Dlatego też ostrze, 
gamy lekkomyśl­
nych. aby nie uła­
twiali złodziejom
„życia".

Zadziwiająca bezsilność
Skargi, skargi i jeszcze raz skargi. Oczywiście skargi na 

gospodarkę kofaunalną i mieszkaniową w naszym mieście. 
Stara piosenka — powie każdy. Niestety, to prawda. „Piosen­
ka stara Jak śwłat“, ale mimo, że powtarza się aż do znu­

dzenia, nic nie zmienia się ‘‘a tym odcinku naszego życia. 
Mieszkań w dalszym ciągu brak, o remonty nie można się 
doprosić... *

Głos KosMUńskr* — dziennik wojewódzki PoW<!e1 Zlednoczonel Partii Robotnicze). RedsgtHt Kolegium w składzie: Tgnacv Wlr.sk! (red. nacz ). Andr/e! Czechowicz (z-ca nacz. red.) Marian Rebelka 
tsekr red) Lesław Gnot Jerzy Kiss.Orski. Wacław Nowak. RedakCIa - Koszalin, ul. Alfreda Lampe 20. Telefony: centrala 434. Sekretariat Redakcji - 4^5 Redaktor naczelny - 7i«. Oddział w Słup­
sku ul Niedziałkowskiego 1, teł. 51-95. Oddział w Szc/erlnku PiarWnlnMcI (gmach Pre?. MRN), tel. 804. Administracja' Kopalin, ul. Alfreda Lampe 20 TI p„ tel. 38-58. 22-91. Ogłoszenia - Biuro 
pgłószeń RS W „Prasa", Koszalin, ni. Alfreda Lampe 20. tel. 774. Wpłaty na prenumeratę pocztową przyjmują urzędy pocztowe 1 listonosze. Tłoczono; KZG w Koszalinie Par gazet, sn g, vu m,

Will. -

21.XII.br


O chińskim 
modelu 

socjalizmu (I) 

Skąd 
bije 
źródło?
Napisała

H. Samsonowska

CHIŃSKA, odrębna od 
wszystkich innych — 
droga do socjalizmu, 
budzi od lat wiele zain­
teresowania w świecie. 

W Chińskiej Republice Ludowej 
od początku jej istnienia zaczę­
to kształtować własny model 
przebudowy tego kraju zacofa­
nego, pólkolonialncgo — w pań­
stwo socjalistyczne. Od począt­
ku potraktowano zasady wypra­
cowane przez teoretyków socja­
lizmu jako kanwę, na której 
Chiny tkają misternie swój wła­
sny narodowy wzór. Inaczej niż 
w pozostałych krajach demokra 
cji ludowej potoczyły się tutaj 
przeobrażenia w dziedzinie .prze 
myslu, handlu i rolnictwa. Inne 
były i są koleje tych członków 
społeczeństwa, których gdzie in­
dziej napiętnowano bez reszty 
•jako wrogów. Inne, a ciekawe 
ogromnie są formy i metody pra 
cy z masami. Odrębność ta wy­
nika bez wątpienia ze szczegól­
nych warunków tego kraju i 
jest z nimi ściśle związana Ale 
szereg doświadczeń wykracza po 
za granice Chin, każę się zasta­
nowić nad ich użytecznością dla 
nas i innych narodów.

CHIŃCZYCY przyrównują sy 
tuację swego kraju ,z 
1949 roku do położenia 

niewolnika, który wprawdzie od 
zyskał umlność, ale nie wie od 
czego zacząć, o co ma wpierw 
ręce zaczepić. Nie trzeba chyba 
rozwodzić się nad tym, jak wie) 
kie było zacofanie gospodarcze 
Chin. Chcąc umocnić z takim tru 
dem zdobyta wolność, przebudo 
wać kraj, wydźwignąć prymi­
tywne rolnictwo — trzeba było 
przede wszystkim wziąć się za 
przemysł ciężki. Bez węgla, sta-

Szczegóły
planu Vanguard

Gdy zostaną uruchomione 
pierwsze niewielkie satelity po­
miarowe przez 3-stopniowe ra­
kiety przewiduje się w USA wy 
słanie na orbitę okrężną wokół 
Ziemi nieco większych jedno­
stek, za pomocą zaprojektowa­
nych rakiet <3 lub 4-stopniowych, 
których łączna waga wynosić bę 
dzie od 80 do 160 ton, wysokość 
od 35 do 45 m.

Jako pole startowe tych rakiet 
wymienia się 2 miejsca w Sta­
nach Zjednoczonych: Wbite 
Sands Provlng Grounds w New 
Mezico oraz lotnisko rakiet trans 
kontynentalnych w Cocoa na 
Florydzie. Ponieważ zachodzi 
obawa, że przy starcie w New 
Mexico niższe stopnie rakiety 
mogłyby spaść na tereny za­
mieszkałe, należy raczej przy­
puszczać, że wybór padnie na 
Florydę. Już obecnie startują 
stamtąd 2-stopniowe rakiety 
transkontynentalne do swoich 
lotów próbnych, wynoszących 
8 tys. km,

A. T.

„Spotkanie”
w Warszawie

W jednym z kin paryskich 
odbył się pokaz długometrażo­
wego filmu fabularnego „Spot­
kanie w Warszawie" osnutego 
na tle V Międzynarodowego 
Festiwalu Młodzieży i Studen 
tów, który odbył się w stolicy 
Polski. Twórcą filmu jest, jak 
wiadomo, Paul Carpita z ama­
torskiego zesoolu filmowców 
roarsylskieb

Ii, maszyn niemożliwe byłoby 
podniesienie poziomu gospodar­
czego Chin.

W ciągu ubiegłych 7 lat Chiny 
zrobiły w dziedzinie rozwoju 
przemysłu ciężkiego wielki skok 
naprzód. Chińczycy, których 
cechuje wielka skromność 1 po­
wściągliwość, gdy mowa o Ich o- 
siągnięciacb, nie ukrywają dumy 
ze swojej stall, swych nowych 
fabryk i maszyn. Wyczułam to 
zwiedzając w Szanghaju najwięk 
szą w Chinach fabrykę produku­
jącą turbiny giganty 1 w siań- 
skiej fabryce włókienniczej, gdy 
pokazywano mi na wszystkich 
maszynach stemple rodzimego 
przemysłu.

! Nowych zakładów nie zoba­
czysz w mieście. Jedzle się zwy­
kle do nich kilkanaście kilome 

j trów szczerymi polami, wśród 
; których wyrasta nagle czerw ona 
ściana osiedla. Każda fabryka — 

Ito osobne miasteczko. Najpierw 
| buduje się domy dla załogi i kie 
dy Już wszyscy mają gdzie mie 

|szkać, wykańcza się zakład pro- 
i dukcyjny. są w takim osiedlu 
żłobki, przedszkola, stołówki, czy 
teinie, różnorodne sklepy. Będąc 

: w którejś z fabryk nie mogłam 
się zwykle oprzeć chęci zajrze­
nia do mieszkań. Daleko tu do 
komfortu, czy chociażby do ta­
kich wygód, jakie są w naszych 
domach robotniczych. Pokoiki 
malutkie, zwykle o cementowej 

i posadzce, kuchnia wspólna dla 
kilku rodzin. Ale ludzie, którzy 

| tu zamieszkali, żyli dawniej na 
wsi w prymitywnych budkach 
lub lepiankach.

lo sklepów, niezliczoną Ilość razy 
myślałam z goryczą o ubóstwie 
naszej produkcji codziennego u 
żytku.

Model przemysłowy Chin zmie 
nia się z każdym rokiem, odby­
wa się to powoli, bez zaburzeń, 
nie powodując dotkliwych bra­
ków, na które tak cierpi nasz poi 
ski rynek. W roku bieżącym pra 
wie wszystkie (99 proc.) kapita­
listyczne zakłady przemysłowe 
zostały przekształcone w przed­
siębiorstwa państwowo-kapita-1 
listyczne.

Państwo, jak powiedziałam, nie 
ingerowało tutaj od razu, nie tia 
rzucało swej polityki. Z począt­
ku dostarczało kapitalistom su­
rowców, zakupując wszystkie ich 

i towary, prywatni przedsiębiorcy I 
otrzymywali tylko część zysków. 
..Dzielimy mięso na cztery częś- 

, cl" — mawiano wówczas, dzieląc 
. caysty dochód przedsiębiorstwa 
na fundusz płac, fundusz socjal­
ny 1 akumulacji oraz dochód' ka 

I pltalisty, który stanowił 20 — 25 
! proc. Dzisiaj w zakładach pan- 
stwowo-kapitalistycznych państwo 

j bezpośrednio wkroczyło do gospo 
idarkl 1 administracji. Kapitalista 
przestał uczestniczyć w zyskach 
— otrzymuje tylko 5 proc, od 
włożonego kapitału. Ale Jest Je- 
dnoczćśnie dyrektorem czy inży­
nierem w swoim zakładzie, słu­
żąc swą wiedzą, sąsm doświad­
czeniem gospodarce" narodowej.

Towarzysze chińscy wcale nie 
wstydzą się głośno mówić o tym, 
że trzeba uczyć się od kapitał! 
stycznych przemysłowców 1 kap­
rów. W czasie mego pobytu w 
Chinach, „2enminźlpao" vr arty­
kule wstępnym pisał: „Trzeba ' 
nam uczyć się od kapitalistów 
ich umiejętności prowadzenia 
przedsiębiorstwa. Ich ideologię 
trzeba zwalczać I przekształcać, 
ale metod pracy. i umiejętności 
można 1 trzeba się uczyć, żeby 
były na usługi narodu". Innego 
dnia znalazłam w tej gazecie ar­
tykuł sekretarza komitetu miej­
skiego partii w tlankou. pośwlę , 
eony temu samemu zagadnieniu: 
„Kapitaliści nagromadzili mnó- ( 
stwo doświadczeń mając przed ; 
sobą wiecznie groźbę konkuren- 
cji. Posiadają zdolność badania I 
potrzeb 1 zdobywania rynku".

Nie popełniła partia chińska 
grzechu pychy, jakim jest bez 
wątpienia odrzucenie wszystkie­
go, co choćby pachnie kapitaliz 
metn. Przeciwnie, stara Się prze­
jąć wszystko co korzystne, co 
może z powodzeniem służyć dzi 
siaj narodowi. 1 to także chyba • 
świadczy o jej samodzielności, 
trzeźwości i rozsądku, których j 

i zabrakło wielu innym partiom.
Inna sprawa, że nie wszystko 

idzie pomyślnie. W ubiegłym ro 
ku produkcja przemysłu lekkie­
go nieco spadla w wyniku nie­
dostatecznej dostawy surowców 
rolnych. Zemściły się błędy po­
pełnione w gospodarce rolnej. 
Niedobrze odbiła się na produk­
cji nadmierna centralizacja w 
planowaniu i budowanie niektó­
rych zakładów daleko od źródeł 
surowców oraz rynków zbytu 
Narzeka się. że ostatnio jakość 
uległa pogorszeniu i skurczył 
się asortyment towarów. Działa­
cze partyjni i gospodarczy pod­
nieśli alarm. Zaczęto już podej­
mować środki zaradcze. I tej 
zdolności szybkiego reagowania 
na spostrzeżone błędy i braki — 
także chyba warto się nam u- 
czyć.

H. SAMSGNOWSKA

W 1955 roku wydobyto w Chi 
nacii 94 rflln. ton węgla, prawie 
milion ton ropy naftowej, wypro 
dukowano prawie 3 min. ton sta 
li, około ,10 tys. wagonów towa- 
rowycli. Rok bieżący był rokiem 
największego tempa rozwoju 
przemysłu. W ciągu pierwszej 
pięciolatki wybuduje się w Chi­
nach około 700 dużych obiektów 
przemysłowych.

Wspominam o tych osiedlach, 
które otaczają wieńcem każde 
miasto, bo wydaje mi się, że 
nadają one pewien specyficzny 
charakter chińskiemu przemyslo 
wi — właśnie jakiś bardzo łudź 
ki. I nie tylko to. Model gospo­
darki chińskiej, całkiem jeszcze 
świeży i wciąż w procesie kształ 
towania — opiera się na produk 
cji środków produkcji. Ale w 
Chinach przemysł ciężki nie roz 
wijał się i nie rozwija się z 
krzywdą dla przemysłu lekkie­
go, z lekceważeniem potrzeb co 
dziennych społeczeństwa.

Była prawda w tym, co po­
wiedział na VIII Zjeździe KPCh 
przewodniczący Narodowej Ko­
misji Ekonomicznej, tow. Po 
I-po: „Naród chiński poparł tak 
gorąco politykę partii, bo par­
tia pamiętała nic tylko o dal­
szych perspektywach, ale i o je­
go bieżących potrzebach. Byłoby 
niedobrze, gdyby rozwijać prze­
mysł ciężki kosztem obniżenia 
stopy życiowej narodu — nie 
doprowadziłoby to do niczego 
dobrego”. Obecnie mówi się o 
możliwościach zapewnienia szyb 
szego wzrostu stopy życiowej 
społeczeństwa.

W Chinach nie zlikwidowano 
od razu prywatnego przemysłu, 
nie potraktowano rzemiosła ja­
ko groźby odrodzenia kapitaliz­
mu. Rozłożono na szereg lat pro 
ccs upaństwowienia prywatnych 
zakładów przemysłowych, powo­
li, etapami. Żeby nie ucierpiał 
rynek, żeby nic nie uronić z do­
świadczeń przemysłowców kapi­
talistycznych. żeby robotnicy 
mieli zapewnioną pracę. I wresz 
cie — żeby włączyć do społe­
czeństwa socjalistycznego także 
dawnych wyzyskiwaczy.

POWTARZAM wszystkim, któ 
rzy pytają mnie, cn można 
kupić w sklepach chińskich, 

łc w ciągu pierwszych rtnl pony 
tu w Pekinie czułam się Jak 
ktoś, kto przyjechał z kralu bar 
dzo zacofanego. W sklepach 
chińskich można dostać najroz­
maitsze wyroby przemysłu lek­
kiego l rzemiosła, wykonane sta 
rannie i estetycznie. Nawet wy 
bredny zachodni turysta może tu 
zaspokoić w dużej mierze swoje 
gusta 1 potrzeby, przechodząc ko

W pewnym kole...
Szkło czeskie 
ma bogate tradycje

Wszyscy znamy dobrze cze­
skie wyroby ze szkła. Cenią 
Je zwłaszcza kobiety, gdyt 
sztuczna biżuteria czeska tak 
poszukiwana na naszym ryn­
ku przez płeć piękną w Więk 
szóści wyrabiana jest właśnie 
ze szkła.

Nasi przyjaciele zza Karpat 
mają wyrobioną markę w pro 
dukcjl szkła od szeregu stu­
leci. Przemysł szklarski Cze­
chosłowacji skoncentrowany 
jest w północnych Czechach 
w okolicach Jabłońca.

Szkło czeskie posiada bar­
dzo starą tradycję. Produkcję 
jego zapoczątkowano w opo­
ce Karola IV. Z czasem wy­
rób jego rozszerzał się i ulep 
szał. Pierwsze transporty 
szkła czeskiego zdobyły Euro 
Pę za panowania cesarza Ru­
dolfa II. W przemyśle szklar 
skim w Czechach pracował 
wówczas sławny artysta Kasz 
par Lehman, który v prowa­
dził szlifowanie szkła i pierw 
szy zastosował cięcie szkła 
kryształowego. W XVII wie­
ku sława szkła czeskiego ro­
zeszła się po świecie. W każ­
dym większym mieście Euro­
py znajdowały się jego bo­
gate składy.

W XVIII wieku szkło anglel 
skie wypiera czeskie między 
innymi dlatego, że Jest bar­
dziej odporne (domieszka o- 
łowiu). Ale supremacja an­
gielska w tej dziedzinie nie 
trwa jednak długo. W następ 
nym stuleciu Czesi znowu zdo 
bywają utracone rynki świa­
towe.

W 1920 roku założono w 
Czechosłowacji szkolę szklar­
ska, która ma duże zasługi w 
rozwoju artystycznego szklar 
stwa czeskiego, nawiązujące­
go do rodzimych słowiańskich 
tradycji. Szklarskie wyroby 
czeskie nadal są atrakcją na 
rynkach światowych.

Nowę Humaczenia
M.j New

Franków«
H. G. Wells

Opowieści fantastyczne
Czytelnikom polskim udostęp­

niona została jeszcze jedna po­
wieść popularnego w naszym 
kraju pisarza duńskiego, autora 
„Ditty” — Martina Andersena 
Nexó pt. „Rodzina Franków”. 
Książka, którą przetłumaczył na 
nasz język M. Kelles-Krauz. a 
którą wydał „Czytelnik", ukazu­
je dzieje ubogiej rodziny na tle 
życia w małym miasteczku duń­
skim na początku bież, stulecia

Nakładem „Czytelnika" ukazał 
się także wybór najciekawszych 
i najbardziej znanych fantastycz 
no-naukowych opowiadań H. G. 
Wellsa, pt.” „Opowieści fanta­
styczne”.

— Mirskiego. Mirski sam nam powie­
dział, że specjalnie głośno zamknął drzwi, 
żeby to Korczewscy usłyszeli. A zatem jeśli 
Korczewscy słyszeli, jak Mirski wracał, 
to powstaje pytanie, kiedy wyszedł Iks i 
dlaczego nie zamknął drzwi? Kiedy? Je­
śli wierzyć Mirskiemu, Iks wyszedł może 
minutę przedtem, zanim on sam wrócił. 
Ale dlaczego nie zamknął drzwi?

— Wskazywałoby to na to, że jego stan 
psychiczny odbiegał od stanu normalne­
go, bo normalny człowiek zamyka za sobą 
drzwi, zwłaszcza kiedy wychodzi z obce­
go mieszkania.

— Nie tylko to, poruczniku. Normalnie 
gościa odprowadza się do drzwi, a nie 
puszcza się go samego. Szczególnie w 
mieszkaniu, w którym jest się tylko sub­
lokatorem. Dlaczego w takim razie Nowak 
nie odprowadził Iksa do drzwi? — Ka­
pitan Cypryn rozłożył szeroko ręce. W 
ustach trzymał fajkę, z której ćmił nie­
bieskawy dym.

— Widocznie z tej prostej przyczyny, 
że w tym czasie Nowak już leżał martwy 
w pokoju.

— Może. Kto wie? To w każdym razie 
Jest Jedyne wytłumaczenie, chyba że rze­
czywiście Nowak odprowadził go do 
drzwi i potem zapomniał Je zamknąć. Ale 
to jest mało prawdopodobne. Tu znowu 
wyłania się inne pytanie: Jeśli Iks zabił 
Nowaka, to jak to się stało, że Wenus 
znalazła się w gabinecie, do którego on 
nie miał dostępu? Jaki cel miało wynie­

sienie jej z pokoju Nowaka? Kto to zro­
bił? I przede wszystkim po co, po co?

—- Czuje, że ta Wenus nam sporo krwi 
napsuje. Niemal każda z naszych hipotez 
byłaby w swoich zasadniczych ramach 
słuszna, gdybyśmy figurki albo wcale nie 
znaleźli, albo zastali ją w pokoju Nowa­
ka. Ja tu widzę tylko jedno wyjście z tej 
sytuacji.
'— Jakie?
— Wenus wyniósł ktoś po znalezieniu 

Kurczewskiego przy trupie.
— Runiowicz, który był najbliżej niego, 

znajdował się na oczach wszystkich, za­
tem nawet Jeśli Wenus leżała gdzieś na 
podłodze, nie mógł jej stamtąd podnieść 
bez znacznego dla siebie ryzyka.

— Niemniej Ja twierdzę — powiedział 
porucznik Grunwald — że Rumowicz to 
ryzyko podjął i że udało mu się cichcem 
wynieść posążek z pokoju.

—A kiedy go wytarł z krwi?
— Nie wiemy, ale zapewne miał po 

temu sporo sposobności.
— Łazienka była zajęta przez Mirskie­

go aż do czasu, kiedy przyjechaliśmy. Do 
łazienki zatem nie mógł się udać.

— A do kuchni?'
— No tak, do kuchni. I on, myślicie, 

włożył również chustkę do kieszeni Łu­
kasikowi?

— Na pewno.
— I po co to wszystko?
— Był przekonany, że Korczewski zablł 

Nowaka, i chciał go w Jakiś drobny, naj­

drobniejszy sposób, bo tylko taki mu po­
zostawał, bronić. Samiście mówili, kapi­
tanie, że gdyby posążek znaleziono w po­
koju Nowaka, w tych okolicznościach wi­
na Kurczewskiego nie ulegałaby żadnej 
wątpliwości.

— Niezupełnie tak się wyraziłem, ale 
sprawa byłaby łatwiejsza do wyświetle­
nia. Musiałyby na nim być ślady krwi 
i palców.

— Gdyby posążek był w pokoju, czy­
jeś ślady byłyby na nim na pewno. Albo 
Kurczewskiego, albo nieznajomego Iksa, 
albo wreszcie Łukasika czy Mirskiego.

— Zatem, waszym zdaniem, nieznajomy 
Iks raczej odpada jako prawdopodobny 
sprawca? — spytał kapitan Cypryn.

— Nie, nie odpada. Możliwość, że on 
nim jest, jest taka sama jak to, że jest 
nim Kurczewski czy ktnś inny.

— Ja też tak myślę. Tylku jak znaleźć 
Iksa? Rysopis znamy, ale to nas daleko 
nie zaprowadzi. No cóż, można by Rumo- 
wiczowej pokazać naszą kartotekę, może- 
by go w niej znalazła. Jeśli go oczywiście 
w naszej kartotece mamy, co wcale nie 
jest takie pewne.

— Jeśli każecie, polecę komuś natych­
miast pojechać do RumowiczoweJ. Sier­
żant Pilniuk jest wolny, można by go wy­
słać.

— Dobrze, niech Jedzie.
Porucznik Grunwald sięgnął pn telefon 

i wydał odpowiednie polecenie. Kończąc 
powiedział: — Postarajcie się to szybko 
załatwić, najlepiej przetelefonujcie rezul­
tat wprost od Korczewskiej.

Położył' słuchawkę na widełkach, zapali) 
papierosa: — Za pół godziny powinniśmy 
otrzymać odpowiedź.

Kapitan Cypryn wyjął z szuflady biur­
ka kalendarzyk I notes znaleziony przy 
Nowaku wraz z Jego portfelem: — Tu 
jćst kilkanaście adresów, brak Jednak na­
zwisk, są tylko inicjały.

(d. e. n.)

W powiecie szczecineckim 
istnieje sporo kół LZS. Naj­
bardziej znanym, dość często 
opisywanym w gazecie, jest 
koło w Czaplinku. Kołem, o 
którym mało się mówi i pisze, 
a którego praca w pełni za­
sługuje na uznanie, jest LZS 
w zespole Sucha, koło Grzmią 
cej.

LZS w Suchej istnieje od 
1954 roku i „dorobił" się już 
własnego boiska sportowego, 
czynnych sekcji tenisa stoło­
wego, strzeleckiej, piłkarskiej, 
łuczniczej, lekkoatletycznej 
oraz kolarskiej. Członkowie 
tej ostatniej, z braku rowe­
rów wyścigowych, korzystają 
ee sprzętu turystycznego i 
doskonale sobie radzą.

Członkowie tego LZS-u u- 
czestniczą niemal we wszyst 
kich zawodach powiatowych, 
i to uczestniczą z powodze­
niem, walcząc o czołowe miej 
sca w powiecie. Największym 
ich sukcesem było zdobycie 
I miejsca w spartakiadzie or-

Ze świata
Wielokrotny reprezentant 

Węgier w piłce nożnej Zoltan 
Csibor (Honved) podpisał kon 
trakt z włoskim klubem Ro­
ma. Jeśli przejście Csibora 
z Honvedu do Romy zostanie 
potwierdzone przez FIFA, o- 
trzyma on około 70 milionów 
lirów.

ganizowanej przez Zjednoczą 
nie PGR w Szczecinku.

Uznając osiągnięcia LZS- 
owców z Suchej, Związek Za 
wodowy Pracowników Leś­
nych i Rolnych, nagrodził ko 
ło nagrodą pieniężną.

Dorobek koła jest również 
wynikiem dobrej, operatyw­
nej pracy zarządu. Trzeba je 
dnak podkreślić również po­
moc dyrekcji zespołu PGR o- 
raz nauczyciela miejscowej 
szkoły R. Droszcza.

T. K.

Popularyzujemy 
gimnastykę 
w LZS!

Pod takim hasłem młodzi 
gimnastycy LZS przy Pań­
stwowym Technikum Rolnym 
w Złotowie wspólnie z radą 
powiatową swego zrzeszenia 
zorganizowali ekipę sportową 
dla propagowania gimnasty­
ki na terenie powiatu. Mło­
dzież szkoły propaguje gimna 
stykę akrobatyczną i sporto­
wą oraz szermierkę, organizu 
jąc szereg pokazów pod kie­
rownictwem swego nauczycie 
la wf — H. Ankicwicza.

Ostatnio pokaz odbył się w 
Zakrzewie.

Cenna inicjatywa młodzie­
ży złotowskiego technikum 
zasługuje na uznanie.' Więcej 
takich zespołów, więcej ta­
kich nauczycieli w szkołach, 
a z pewnością gimnastyka 
przestanie być u nas „kop­
ciuszkiem".

Posiedzenie 
sekcji piłkarskiej 
IKS Bałtyk

Jak nas poinformowało klerów 
nlctwo sekejl piłki nożnej TKS 
Bałtyk w Koszalinie, w dniu 22 
bm. (sobota) o godz. 17,30 w sali 
własnej (strzelnica) odbędzie się 
nadzwyczajne posiedzenie sekcji.

Udział w posiedzeniu wezmą 
wszyscy zawodnicy, czołowy ak 
tyw i członkowie sekcji. Ńa ze 
branie mogą przybyć również 
sympatycy piłki nożnej oraz ci, 
którzy obcięliby pracować w 
sekcji.

Obok spraw reorganizacji kola, 
ną walnym posiedzeniu zostanie 
omówiony plan działania na na­
stępny rok, kwestie przygotowa 
nia piłkarzy do sezonu Itp.

Gwardia
buduje lodowisko
Koszalińska Gwardia orf dłuższe 

go czasu stara się o założenie lo 
dowiska przy ul. Kazimierza 
Wielkiego. Jak nas poinformo­
wano w dniu wczorajszym. iliz- 
gawka zostanie przygotowana 
jeszcze w tym tygodniu. A więc, 
jeśli mróz chwyci, dzieci bertą 
miały prawdziwy prezent świą­
teczny....

Decydują się 
sprawy sporźu 
wojskowego

Dyskusja nad sposobem re 
organizacji sportu wojskowe­
go została właściwie już za­
kończona. W najbliższych 
dniach Główny Zarząd Poli­
tyczny WP przedstawi mi­
nistrowi obrony narodowej 
gen. dyw. M. Spychalskiemu 
ostateczny projekt.

Obecnie nie wiemy jeszcze 
jaką koncepcję reorganizacji 
zawiera projekt. W dobrze po 
informowanych kołach woj­
skowych mówią, że skłania 
się on ku tworzeniu samo­
dzielnych cywilno-wojsko- 
wych klubów. Powstałyby o- 
ne na miejsce wszystkich do 
tychczasowych CWKS oraz 
utworzone zostałyby przy 
większych garnizonach.

Handlowy „okrąglak" w 
Pekinie.

Zdjęcie autora.


